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Sruda dnia 6 Października r. 1830.
N n y l f ł o

I ^ a d a  administracyjna królestwa potwierdzi
ł a  zapisy suinin poczynione prze* niegdy Sic* 
fana Kosxarskiego b. jenerała wojsk polskich,  
jako lot dla Szpitala Dzieciątka Jezus 2087 zp. 
dla kościoła Sainborzcckicgo złp.  2000 i dla 
Towarzystwa Dobroczynności  z łp.  1250.

Koininissja rząd.  spraw wcw. i policji og ło 
siła l icytacje ,  na dostawę 4000 korcy wapna 
do więzienia inkwizycyjncgo w Warszawie.  
Moł  na licytować i partjaini po 300 korcy n«j- 
mnićj .  Wapno dostawione będzie albo na plac 
fabryki  przy ulicy Pawiej lub tylko do brzegu 
Wiały w tym roku pized zimą. Deklaracje 
składać można w kom: rząd. do dnia 20 Paź
dziernika r. b.

Xifgarnia P.  P. l lugues i Kerinen ot rzy
mała z Paryża dzieła  Krasickiego w j ednym 
tomie tam drukowane.

S k ła d  P.  Dal Trozzo posi .da piękny zbiór 
rycin wyobrażający mundury wszelkiej broni 
wojska polskiego za xięzlwa Warszawskiego.

P.  Zieliński  wy d . ł ,  jak wiadomo, w Pary.  
Żu historję Polski  w języku franc u zk im na
pisaną.  Na czele legodzieła znajdują się dwa 
listy następujące,  pisane do autora przy zwro
cie rękopisuiu historji przez P .P . J o u y  i Jull ien:  

L ist P a n a  Jo u y .
(P ary ż  d. 20 październ ika 1829 r.)

Udzielony mi przez WPana,  rękopism,  jego 
Historj i  Polskiej  z wielką odczytałem cieką-

. POLSKI
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wościij. l )*icło to,  w ję *) ku  f rancutkim tem 
sxacowniej«xem się staje,  i i  na  poJobncm li- 
tera turze neszej zbywało; historja bowiem anar- 
chji w Polsce,  Rulier.i ,  była (właściwie mó
wiąc) opisem tylko rozbioru tego narodu.  T e 
go to narodu i własnej sławie,  wystawiłeś W Pan 
piękny i t rwały pomnik w dziele,  w k t ó r ć r n  u- 
miałeś dopełnić  wszelkich warunków,  cechu
jących prawdziwego dziejopisarza.  Wszystko 
oddycha tam prawdą i okazuje,  i ł  d la  dopię
cia jćj, nie omieszkałeś  niczego. Głębokie po
szukiwania,  pi zcwartowanc kroniki ,narodowe a r 
chiwa, s t a ł y  się W Panu si lną pomocą w ukończe
niu dzieła,do czego sam ty 1 ko talent doprowadzić 
by nic mógł . I . i t cr -tura francuska szczyci się tak* 
ł c z w y b o i u  WPana,  ł e  dzieje swojego kraju jej 
opisałeś językiem.  —  W ogóle biorąc,  styl ,W Pa
na jest energiczny,  poprawny i zwięzły,  i są- 
dzę ł e  przepowiedzić mogę zupełne  powodze
nie tego pięknego bisiorycznrgo płodu.

Rac* W Pan przyjąć zapewnienie mego wy
sokiego poważania i szacunku ,  j aki  mi jego 
talent  nakazuje.  Jouy .

L ist P a n a  J u llie n .  —  Z niemałą ciekawo
ścią odczytałem Historią Po l ską ,  którąś  ml 
VVPan raczył  udzielić w rękopiśmie.  Omija
jąc ważność p rzedmiotu,  śmiało rzec mogę ,  
iż dzieje nnrodu lego ,  obchodzą mnie ty l e ,  
ile mćj własnej ojczyzny. Od pierwszej mo
jej młodości sercem i uczuciami jPolak,  służąc 
wraz z wielu WPana ziomkami w r. 179(3 we 
Włoszech,  w 1798 i 99 w Egipcie,  później (w 
r .  1800) uczes tnik ich chwały pod Marengo
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j e s t e m  ich w s p ó ł r o d a k i e m , ich  p r x y j a c i e -  
le ro .  S z a c u je ,  p o w a ża m  V *j>M ułjr i t r i le c in jr  
t e n  n a r ó J ,  k t ó r y  d o c h o w ać  u m ia ł  ś n i ę t y  pa-  
t r j o l y z m u  o g ie ń  i u t r z y m a ć  n a ro d o w e g o  d u c h a ,  
w te n c z a s  n a w e t  g d y  i s t n i e ć  p r a n i  f a ł .

S.jdż. Katem W P a n  r. l e g o ,  w i e l e  p o w ab u  d ln  
m n ie  m i a ł y  p r z e d s t a w i o n e  p r z e z  W P u a  d z i e j e ,  w 
k t ó r y c h  j e s z c z e  t a k  z a s z c z y t n i e  m o im  o j c z y 
s t y m  p r z e m ó w i łe ś  j ę z y k i e m ,  '/ .dz iw iło  in n ie  
t o ,  i e  c u d z o z ie m ie c  t a k  j a s n o  i lak  p o p r a w n i e  
o b c y m  p i s z e  j ę z y k i e m ;  i p e w n y  j e s t e m ,  i i  
p ł ó d  t e n  h i s t o r y c z n y ,  o d z n a c z a j ą c y  s ię  m o z o l 
n ą  i t r u d n ą  p r a c ą ,  k t ó r e j  W P a n  u ż y ł e ś ,  p r z y 
w o d z ą c  t e x t s  i ź r ó d ł a  j a k i c h  c z e r p a ł e ś ,  r ó 
w n ic  p o c h le b n i e  p r z y j ę t y m  b ę d z i e  we F r a n c j i  
ja k o  i w P o l s c e  , a do  z a s z c z y tn e j  \V P«ua  
r e p u t a c j i  l i t e r a c k i e j ,  i do  s p r a w ie d l iw e g o  w z g lę 
d e m  n ić j  p r a w a ,  k t ó r e  n a b y ł e ś ,  p r z e z  twój k u r s  
l i t e r a t u r y  f r a n c u z k i e j ,  w y d r u k o w a n y  w W a r 
sz a w ie ,  z a s ł u ż y s z  so b ie  n a  w d z ię c z n o ś ć  w s z y 
s t k i c h  l u b o w n ik ó w  n a u k  i p r z y j a c i ó ł  d z i e j o 
p i s a r s t w a .

R ock W P a n  p r z y ją ć  m o jo  ż y c z e n ia  n a j l e 
p s z y c h  p o w o d z e ń  d z i e ł a ,  o ra*  z a p e w n ie n ie  w y 
s o k ie g o  u p o w a ź c n i a ,  s z a c u n k u  i p r z y w ią z a n ia .

Jullien.
Już od lat  pieriu  czy tam y w Gazetach o izko lę  

przyifo/owmrcsśj da ia tly tu ln  pulitechnicznrsfo. Wi
dząc jak  p rzem ysł  szybkim krukiem postępu
j e  w obcych k ra ja c h ,  zw łaszcza  tam gdzie szko
ły  przem ysłowe wspierają  p ra k ty k ę ,  chciałem sie 
dowiedzieć rzyli  nasza  kraina  tuk uboga w przero
by , a bogata  w surowe ptudy, będzie opatrzona tak 
dobroczynnym zakładem , szkutą  przemysłową. I,ecz 
jedni u t rzy m u ją ,  że jest niepotrzebna, drugim zdaje 
się być śmieszną rzeczą Insty tu t  Politechniczny w 
Polsce, inni dziwią się jak Polska, tak uboga kraina, 
śmie pomyśleć opodobnym  z ak ład z ie ,  którego roz- 
legly  plan przyćmi dotąd za granicą  zn an e ;  niektó
rych przerażają  ogromne koszta, a  są nawet i t a ry  
k tó rzy  uznają potrzebę j eg o ,  ale zdaje  im s ie ,  źe 
zawczasu eheemy podnosić przemysł nie mając Josyć 
konsumentów na przyszłe  wyroby.

Jak  tu odpowiedzieć na tyle  zarzutów? Szkoła prze
m ysłowa jest  niepotrzebna! dla czego? rzyll  dla tego 
że Polacy są tak ograniczeni, że żadnego z niej nie 
odniosą pożytku ? czyli potrzeba abyśm y koniecznie 
skazani byli na opłacanie daniny obrym przemysłowym

n arodom .— Za nad to  przy wiązani Jesteśmy do obcych 
tak dalcre,  że najzdatniejsza glow a rodaka, nie śmie się 
pui ów nur z  na js łabszą przychodnia. Czy liż mniemamy 
ze każdy przy by wający cudzoziemiec je s t  Michałem 
Aniołem, i tundelntrm, Itufarlcni albo l le irh rnbachrm i 
Spojrzyjmy na niektóre dzieła cudzoziemców, a nie- 
uprzedzone oko zob arzy  pomniki w s ty d u ,  ktiiremi 
nam za  koszta  i honury odpłacają. Kto zna d / i e  chlcb 
na własnym gruncie, to go pożywa pośród familji i 
p rzy jació ł :  mużnaż. p rzypuścić ,  ze dla miłości obcej 
ziemi z rzeka  się najs łodszych związków dla tego a- 
żeby sobie zadaw ał gw ał t  dla zwyczajów: wcale
mu nieznanych ł T rudno  wyliczyć wszystkich 
przyczyn dla k tórych,  wyznać trzeba, zb yw a  nam 
na ludziach uzdatnionych w wielu gab-ztarh prze
m ysłu  i sztukach. Miedzy innemi do głów nych p rzy 
czyn należy z by  teczny nap ływ  bez wyboru cudzo
ziemców, i dla nich większa' protekcja  niżeli dla ro
daków: ci zniechęceni,  potępieni na bezczynność,  o.  
puszczają ręce, a.czasem zapominają rzćm byli ! — Cu 
tylko cxu,e  sie na si lach, k to  chce p racow ać ,  szuk i 
za  granicą lepszego bytu.  Jaworski żył w W iedniu : 
P a r y ż , stolica p rzem ysłu  i gustu  posiada i’olakotv 
k tórzy  z  Iłerzami,  łOs/omami . Kichuume) porównać 
się mogą, obejrzyjmy sklepy najwspanialsze i tam Pol
skie imiona w yczytam y. Są i mogą być zdatni P o 
lacy, w samej ojczyźnie, ale Irh znać nie chcemy.

Ponieważ, u obcyeh narodów nie było początkowo 
szkół przemyslowycch, a handel i przemysł kwitnął,  
Po lary  zatem gdyby  zdolnrmi byli, mogliby byli z‘r- 
równo z  zagrauiezuemi postępować: ten wniosek na 
pozor zdaje się być bardzo na turalny, lecz na oka
zania że jest fa łszywy, moż.nnhy tomy n tpisae, chcąc 
wszystkie  wyliczyć p rz y c z y n y ,  dla 'który chc.śmy w 
miejscu pozostali . .Nicuprzedzony i kto nie rhec  pla- 
mić własnego gniazda, p izyzna  słuszność następują
cych dowodów. Położenie fizyczne niektórych kra
jów zmusiło, że tak, powiem Ich mieszkańców do zmia
ny płodów, zkąd handel a naprzód przemysł powsta
wać m u s ia ł , gdy tymczasem u nas  ziemia wydaje 
to, co jest  potrzebne do zaspokojenia koniecznych po
trzeb. Polska przez długie  czasy hyln przedmurzem, 
nddzirlająccm resztę Kuropy od napadów hord dzi
kich, zatem dziadowie nasi zmuszeni byli żyć z sza 
bla w ręku, gdy tymczasem obok nas żelazo upra. 
wiało rolę, ręka w sztukach i kunsztach się ćwiczy
ła. Później przekonaliśmy się , że uśmierzenie po
trzeb gw ałtow nych ,  nie zaspnkuja wszystkich, musieli
śmy u obcych szukać potrzebnych rzeczy, bo sami nie 
potrafiliśmy ich u tw orzyć:z tąd  to bez wątpieniu uprze 
dzenie o cudzoziemcach zmieniło  się w nałóg, tak dale
ce ż.c dziś jeszcze własnym  silom wierzyć nie ęhpcroy.

Uprzedzony może p rzy toczyć  Anglją,  gdzie rząd 
nic trudni się żadnenti przemysłów cmi szkołami, gdy
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t y m c z a s e m  liandcl  i p r z e m y s ł  stoi  n a  n a jw y ż s z y m  
szczeblu .  T a k  jes t,  ule okoliczności m ie jscow e nic 

też  sam e u nas. Anglja nie  we w s z y s lk ie m  m oże  
nam  z a  p r z y k ła d  s łużyć .  W ty m  k ra ju  p r z e m y s ł  
je s t  do k a ż d e g o  c z ło w ie k a  nicoddziel i i ic  przyw ii j -  
z an y :  jak  sp a ć  i j e ś ć  p u t iz e b a  dla  o t r z y m a n ia  życ ia ,  
t a k  w Anglji  p o t rzeb a  by ć  p r z e m y ś ln y m  a b y  je ść  m o 
żna: u nas zaś ,  chociaż  w nw lzy ,  p r a w ie  bez  p ra e y  ż y ć  
m o ż e m y .  Z d a rz y ło  mi sic s ły s z e ć  nx iom at:  że  n a j 
le p sz a  p r z e m y s ło w a  s z k o lą  nic po trafi  u tw o r z y ć  ka-  
p i t a łd w ,  bez  k tó ry c h  nie wolno m yśleć  o z a k ła d a c h  
p rz e m y s ło w y c h .  P y t a m  s i ę ,  c zy l i  I ł re to n o w ie  dzi-  
e y  posiadali  k a p i t a ły  dz is ie jszych  Anglików 1 Czyli  
k o n ie c z n ie  chcem y za k la i l a ć  k o m p an ie  In d y jsk ie  ( ') . 
P r z y p u ś ć m y  że w szys tk ie  k a p i ta ły  o b y w a te l i  poi-  
sk ic h ,  nie b y ły b y  dosta te czn e  do z a ło ż e n ia  j a k ie j  f a 
b r y k i ,  n a w e t  miernej w a r to śc i ;  n ie  b y ł o b y  t o . w i e l 
b ien i  d ob rodz ie js tw em  n a u c z y ć  n a s z y c h  g o s p o d a r z y ,  
że  nie sam o  palenic  g o rz a łk i ,  i rozpo jen ie  w ie ś n ia k ó w  
s ta n o w i  jego  b o g a c tw o !  że w p e w n y c h  ok o l iczn o 
śc iach  k o rzys tn ie j  być  może u p ra w ia ć  kon iczy n ę ,  m a r 
chew  i t. p. niżeli sann; pszenicę. G d y b y ś m y  znal i  
p rz y n a jm n ie j  sam o  gosp o d a rs tw o  w ie j s k ie ,  n ig d v b y -  
ś m y  nic s ły sze l i  m o w y  n ie d o rz e c z n e j ,  k tó r a  od j e 
dnego  z obyw ate l i  s ły sza łem :  ten rozpraw  in. nr. o g o 
s p o d a rs tw ie  l ’c l lenberga  p o w iedz ia ł :  „(idykuśm yinte- 
/>' gdri /  Szw a\cartkie, yudokui' kyn n y  zotyiaarourali.*  
A z a te m  p o t rzeb a  koniecznie  s k a l ,  dla  lego  a b y  na 
polu  nie  b y ło  k am ien i ,  p o t rz e b a  g ó r y  śn ieżne  b u d o 
w a ć  a b y ś m y  z a p ro w a d z i l i  na rzęd z ia  p o p r a w n e ,  p o 
t r z e b a  krów sz w a jca rsk ich  a b y ś m y  b y d ło  po rządn ie  
u t r z y m y w a l i .

S k r o m n o ś ć  n i e  z aws ze  z  m ą d r o ś c i  w y p ł y w a :  
ci k t ó r z y  s i ę  w s t y d z ą  p r z y ć m i ć  o b c e  i n s t y t u l a  
o g r o m e m  p o l s k i e g o ,  n i e  w i e d z ą  że  t y l k o  j e d n o 
r o d n e  i lości  p o r ó w n a ć  s ię  da ją ,  ż e  z a k ł a d y  l e 
go r od z a j u  n i e  m i e r z ą  się  c c r k l c m  p o d ł u g  k a l l  
g e o g r a f i c z n y c h :  p r a w d z i w a  ich s k a l a  j es t  p o 
t r z e b a  k r a j u .  Z a p r o j e k t o w a n y  i n s t y t u t  W a r 
s z a w s k i  o b e j m o w a ć  m a  w s z e l k i e  zos t osówa ni a  
n a u k  p r z y r o d z o n y  cli i m a t e m a t y c z n y c h .  F r a n 
cuzi  m a j ą  n a  to w s a i n j m  P a r y ż u  i n s t y t u t  P o 
l i t e c h n i c z n y ,  s z k o ł y  d r ó g  i mo s t ó w,  i n ż y n j i r ó w ,  
g e o g r a f j i ,  g ó r n i c z e  i d wi e  s z k o ł y  b u d o w n i c z e ,  
j e d n ą  w E c o l e  g r a t u i l e  d e s  d e s s i n s  d ’A r c h i l e -  
e t u r c ,  d r u g ą  w C o n s e r v a t o i r e  d e s  b e a u x  a r t s j  
d wi e  s z k o ł y  p r z e m y s ł o w e ,  j e d n e  w C o n s e r v a 
t o i r e  d e s  Ar t s  e l  d es  M e t i e r s ,  d r u g ą  p r z e z  t o 
w a r z y s t w o  p r z e m y s ł o w e  u t r z y m y w a n ą ,  d wi e

(r) Ailąro 7. jak im  kapitałem  p rzysiad ł na ś w is tt

s z k o ł y  h n d l o w c .  O f a r b i c r s l w i e  mówi  P .  C h a -  
v r e u l  o b o k  w a r s z t a t ó w  w y d a j ą c y c h  z a d z i w i a j ą c e  
p ł o d y  n a  ś w ia t  u c z o n y  , a k t ó r y c h  m a l o w i d ł a  
z a w s t y d z a j ą  s a m  p ę d z e l .  S z k o ł y  t ak  p r z e 
m y s ł o w e  j a k o  l eż  h a n d l o w e  po  z n i k o t n i t s x v c h  
m i a s t a c h  d o d a j ą  b l a s k u  do  p r o m i e n i ,  k t ó r e  P a 
r y ż  n a k s z t a ł !  s ł o ń c a  r o z r z u c a  w o d l e g ł e  s t r o 
n y :  d o d a j m y  do  l ego  m n ó s t w o  f . i b r y k ,  k t ó r e
m ł o d z i e ż  p r z e m y s ł o w a  z n a j d u j e ,  s z k o ł y  p r a 
k t y c z n e .  P o r ó w n * j m y  t e r a z  ś w i a t ł o  t n J i ć j  p o .  
c l i ndn i ,  k t ó r a  ma  o ś w i e c i ć  z a l e d w i e  s z c z u p ł y  
h o r y z o n t  P o l s k i e j  z i e m i ,  a z o b a c z y m y  k i e d y  to 
t ak  o k r o p n e  z a ć m i e n i e  n a s t ą p i .

Z d a j e  m i  s i ę ,  y.e n a j w a ż n i e j s z y  z a r z u t  p r z e 
c i w k o  z a p r o j e k t o w a n e m u  p r z e d  p i p c i o  Ja t y  I n 
s t y t u t o w i  P o l i t e c h n i c z n e m u ,  są w i e l k i e  k o s z t a  
na  raz  w y ł o ż y ć  s i ę  m a j ą c e ,  o p ó ź n i e j  na  j e g o  
o t r z y m a n i e .  P i e r w s z e  n a k ł a d y  m u s i a ł y b y  b y ć  
z u a c z o e ,  a le  d a l s z e  u t r z y m a n i e  s z k o ł y  n i e  l ak  
p r z e r a ż a j ą c e  j a k  s o b i e  p o w s z e c h n i e  w y s t a w i a j ą ,  
bo  p o d ł u g  m e g o  z d a n i a  n i c  n a l e ż y  s p r o w a d z a ć  
d r o g i c h  m o d e l ó w  i  z a g r a n i c y ,  w y j ą w s z y  te k t ó 
r y c h  k o n s t r u k c j a  j e s t  za n a d t o  z a w i k ł a n a ,  a 
s z k o ł a  n i e  m o ż e  c z e k a ć  d o p ó k i  w w ł a s n y m  k r a j u  
p o d o b n y c h  b u d o w a ć  n i c n n u c z y .  L e c z  n a  r a z  
W y ł oż y ć  p o t r z e b a  w i e l k i e  s u m m y ,  k i e d y  s i ę  
p ow r ó c i  p r o c e n t ,  c zy l i  s z k o ł a  z a r a z  p r z y 
n i e s i e  t y l e  p o ż y t k u ,  ź c  t e  p o k r y j ą  w c z ę 
śc i  n a k ł a d y ?  Kr a j  s t a r a ć  s i ę  p o w i n i e n  o n a j 
l e p s z e  u ż y c i e  p r a c y  o b y w a t e l i ,  a le  n i g d y  n i e  
j e s t  l i c h w i a r z e m ,  a ż e b y  p r z y  p o ż y c z e n i u  s ut n-  
m y  z a r a z  c zę ś ć  j ć j  d ł u ż n i k o w i  o d e j m o w a ł  n a  
o p ł a c e n i e  p r o c e n t u .  N ic  d z i ś ,  n i c j u t r o ,  m o ż e  
d o p i e r o  po  n a s z e j  ś m i e r c i  o k a ż e  s i ę  z b a w i e n n y  
w p ł y w  o ś w i e c e n i a  p r z e m y s ł o w e g o ,  bo t a m ,  
g d z i e  t y l e  t r u d n o ś c i  do  p o k o n a n i a ,  a n a d e w s z y -  
s t k o  p r z e s ą d y ,  n i c  t r z e b a  sob ie  o b i e c y w a ć  z b y t  
p r ę d k o  z w y c i ę s t w a .  Za n a d t o  o d s u n ą ł e m  od 
n»s  n a d z i e j ę  p o c z ą t k u  p o m y ś l n o ś c i , l e c z  g d y 
b y  i t ak  b y ł o ,  d l a  k o g o  z a ł o ż y m y  f u n d a m e n 
ta.* w s z a k / c  na  n i e b  p o t o m k i  na s ze  zacznn  b u 
d o w a ć ;  e g o i z m  n a r o d o w y  roJ.ny j e s t  od i n d y 
w i d u a l n e g o ,  bo  n a r ó d  n ie  u m i e r a ,  n i c  s t a r z e 
j e  s i ę ,  a z a t e m  co d l a  p o t o m n o ś c i  z r o b i m y ,  z ro -
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b i m y  d l a  ł i c b i c  aa  my  cli,  bo  j e s t e ś m y  n a r o d e m .  
M ą d r y  g o s p o d a r z  n i e  t e  r z e c x y  d r o g i e m i  w id z i ,  
k t ó r e  w j f c i j  k o s z t u j ą ,  a le  t e ,  k t ó r e  p o m i m o  
t e go  ł o  są  t a n i e ,  aą  n i e p o t r z e b n e  — o n dl a  t e -  

o p o w i e r z a  z i a r n o  s k i b i e ,  a b y  p ó ż i n e j  aatn ,  a l b o  
z i e c i  j e g o  obf i ty  p l o n  z b i e r a ł y .

N a t e n c z a s ,  k i e d y  p r a w i c  w a z y a t k i c  n a r o d y  
t a k  d a l e k o  w y p r z e d z i ł y  naa  w p r z e m y ś l e ,  u 
naa j e a z c z e  w c za s  m y ś l e ć  z a c z y n a m y  o f a b r y 
k a c h  ! k i e d y ł  p r z e c i e  n a s t ą p i  la  c h w i l a ,  w k t ó -  
r ć j  n a m  w o l o o  b ę d z i e  p o m y ś l e ć  o p o m y ś l n o 
ści  w ł a s n e j  ?, N ic  b ó j m y  s i ę  z b y t k u  p r o d u k c j i ,  
n i e r y c h ł o  t ak  w i e l k ą  i ch i lo ś ć  p o s i a d a ć  b ę d z i e -  
m y ,  z e  od  n a s z y c h  p o t r z e b  z b y w a ć  n a m  b ę d z i e .  
P o r a c h u j m y  au i n i ny  k t ó r e  za g r a n i c ę  w y c h o d z ą  
n a  w y k u p i e n i e  p ł o d ó w  n a s z e j  z i e m i  p r z e r o b i o 
n y c h  o b c ą  r ę k ą ,  a l b o  t y c h  k t ó r e b y ś m y  m o g l i  
s w o j ą  m o c ą  o t r z y m a ć  a  z o b a c z y m y  c z y l i  n a m  
z b y w a ć  b ę d z i e  n a  k o n s u m e n t a c h  n a s x y c h  w y r o 
b ó w .  J c i c l i  d l a  t e g o  p r z e c i w n i  j e s t e ś m y  s z k o 
l e  p r z e m y s ł o w e j ,  l a  o n a  za n a d t o  p r z e m y s ł  o-  
ś w i c c i ć  m o l e ,  w N i e m c z e c h ,  we  F r a n c | i  p o 
w i n n i  w s z y s t k i e  s z k o ł y  p o p a l i ć ,  w s z y s t k i c h  p r o -  
f e s s o r ó w  p o g u b i ć ,  k t ó r z y  p r z e m y s ł o w i  p o m a g a 
j ą ,  b o  tain j u ł  d o s y ć  p r o d u k u j ą .

J e s t  to p r a w d a  b a r d z o  g o r z k a ,  Se co do  p r z e 
m y s ł u  d a l c k o ś m y  w t y ł o  p o z o s t a l i ,  a le  d l a  t e 
go m a m y ł  z z a ł o ł o n e i n i  r ę k a m i  p r z y p a t r y w a ć  
s ię  p ł o d o m  r ę k i  z a g r a n i c z n e j  n i e  ś m i e j ą c  i ch 
n a ś l a d o w a ć ?  J u l  n i e r y c h ł o  p u s z c z a ć  s i ę  m y l 
n ą  r u t y n ą ,  a b y ś m y  m o g l i  o b c y c h  d o s i ę g n ą ć ,  
o w s z e m  n a l e ł y  k o r z y s t a ć  z p o c z y n i o n y c h  w y 
n a l a z k ó w  j a k o  l e i  u m i e j ę t n o ś c i  n a  k t ó r y c h  są 
o p a r t e .  W t e r a ź n i c j s z y c h  c za s a c h  c h c ą c  z a k ł a 
d a ć  f a b r y k i ,  p o t r z e b a  j e  w t a k i m  s t a n i e  p o s t a 
w i ć ,  a b y  c h oć  w c zę ś c i  m o g ł y  w y t r z y m a ć  p o 
r ó w n a n i e  z o b c c m i .  N i c  c h c ę  j a  tu  r o z u m i e ć  
p r z e r a b i a n i e  p ł o d ó w  I n d j i ,  E g i p t u ,  l u b  p o d o 
b n y c h ;  ani  m y ś l ę  o h a n d l u  p o d o b n e m i  n a m  i s t o 
t a m i  , u m i e j m y  t y l k o  n a d a ć  w s z e l k i e  p o ł y -  
t c c z n c  k s z t a ł t y  p ł o d o m  w ł a s n e j  z i e m i ,  a j u ł  
d o s y ć  u c z y n i m y  : p o l r a f i j m y  o c e n i ć  h a n d e l  ,

e h o c i a ł h y  t y l k o  w e w n ę t r z n y ,  a p e w n i  b ę d z i e m y  
l e p s z e g o  b y t u .

Na  w c z o r a j s z e j  g i e ł d z i e  w a r s z a w s k i e j  i a d a -  
n o  za  p o l s k i e  l i s ty  z a s t a w n e ,  n i e  l i c z ą c  w to 
w a r t o ś c i  k u p o n u ,  w y n o s z ą c e j  z ł .  1 gr -  I j  po  
9 1 ;  za d u k a t y  h o l e n d e r s k i e  n o w e  p o  19 z ł .  21 
g r . ;  z a  r o s s y j s k i e  a s s y g n a l y  po  l S O z ł .  2 0  g r .  
Itziś z rana ciepła slopu i  5. — Wczoraj  »  pnlud.  H .  
TK A TR  ROZMAITOŚCI.  D z iś  : kóm.  t Któż l .epszy,  
Co glow a  tu ruzuoi,  Siary Kawaler .

^jijViabomosci ^^dgranic*n<.

o j s k o  k r ó l e w s k o - n i d e r l a n d z k i e  z n i e w o l o 
n e  z o s t a ł o  d n i a  2 $  w r z e ś n i a  x r a n a  do  o d d a l e 
n i a  s i ę  z  R r u z e l l i ,  gd z i o  m i a ł y  zaj ść  o k r o p n o  
w y p a d k i .  M ia s ta  i i r i i g g c  i O s t e n d e  p o d n i o s ł y  
b u n t .

I ^ z ą d  n e a p o l i t a ń s k i  k a z a ł  w z m o c n i ć  z a ł o g i  
t w i c r d x  p o m i m o  p r z e ł o ż e ń  m i n i s t r a  w o j n y ,  k t ó 
r y  u w a l a ł  to za r z e c z  z b y t e c z n ą .  R y ł y  a d 
j u t a n t  Mu r a t a  Xi :  l s k i a l e l l i  o t r z y m a ł  p a s z p o r t  
d o  P o r y ł a  i z a b r o n i o n o  m u  w r a c a ć  do N e a p o 
l u .  I . i s ly p r y w a t n e  z W ł o c h  z a p e w n i a j ą ,  ł c  
8 6 , 0 0 0  A u s t r j a k ó w  z a s ł a n i a j ą  w L o n i b a r d j i  b e z 
p i e c z e ń s t w o  g r a n i : .

C a ł y  p u ł k  k a r a b i n j e r ó w  h i s z p a ń s k i c h  m i a ł  
p r z e j ś ć  z K a t a l o n j i  d o  F r a n c j i .  Z e  w s z y s t k i c h  
o k o l i c  I l i s z p a n j i  p o s y ł a j ą  w o j s k o  d o  K a t a l o n j i  
a s z c z e g ó l n i e j  w o k o l i c ę  S a r n g o s s y .  W i e l k o 
r z ą d c a  II .  E s p a n a  z a k a z a ł  a rszy s t k i a  z a g r a n i 
c z n e  g a z e t y .

W  m iesiącu c z e rw c u  r. b. w e  wsi B l izn ac h  pod W a r 
s z a w a ,  w o jsk o w y  z  p u tk u  s t r z e lc ó w  konnych  Nai.  
C esarzow ej  Nr. ' i  z n a l a z ł  T R Z O S  K K O K Z A N N Y  Z 
P I E N I Ę D Z M I  m o n e tą  P ru s k ą .  — W łaśc ic ie l  tć j  z g u -  
b y  po udow odn ien iu  t a k o w e j ,  m oże j ą  o d e b ra ć  w 
s z u b i e  p u łk u  w P io t rk o w ie  aż  do d n ia  1 m a rc a  r. 
p . ,  w k tó ry m  to  czas ie  s u m m a  ta  o d d a n ą  z o s t a n i e  
na  k o rz y ść  u b o g ic h ,  jeżeli  n ik t  s ię  o n ią  nie  z g to s i .

W p n u K A H M  c.Ai,ęton'!>KiK;:o. K A \TO Rcr.n tr \r  r n z r  ur.icr n j s iK i .o i i i c z o n  s k i  k j  p o n y -  6is


